
ROLNICZY, HANDLOWY I PRZEMYSŁOWA
F 9.Pism o bezpłatne, wychodzące dw a razy  na tydzień 0 W A R S Z A W A .  Ś R O D A .

P  ̂ Dnia 19 (31) Sztycznia 1855 roku.
d z ie n n ik u  w a r s z a w s k im .

BYDŁO ROGATE.
( D a l s i y  c i ą g i .

Hasa d u rh a m ska  różn i  się od wszys tk i ch  innych  co do epok zmia­

ny,  wyras t ania  i wypadan ia  z ębów.  U n iek tó rych  odmian  bydł a  można  
wiek ro zp oz na ć  z r ogów ,  na k tó rych  da ją  się pos t r zegać  pierścienie,  
z k tórych pierwszy zwykle  w czwar tym dop i e ro  roku  pokazu je  się, d r u ­
gi w piątym i tak nas t ępnie .  W  późnym wieku  u rogacizny tak j ak  i u 

innych  zwier zą t  pokazu ją  się białe i s iwe włosy.
Bydło  roga t e  widzi,  s łyszy i p ow on i en i e  ma dob re ,  ale umvs o- 

t ykan i a  mnićj  jest  u niego rozwini ę ty  niż u koni a  O r g a n a  t r awien i a  
b a rd zo  się różn i ą  u  wo łu  i konia .  Język u wo łu  pokry ty  tes t  mocnem.  
kolcami,  k tó r emi  pożywieni e  si lnie przyci ąga  Żo łądek  sk ł ada  się z cz,e 
r e ch  części: pancerza ,  czepca ,  księgi i w ł a śc i weg o  t r awiacza .  S k u t k i e m  

żar ł oczności ,  wó l  nie wiele żuje i rozd rabn ia  w pysku paszę,  tylko ją  
p rawie  w całości  po łyka  i dla t ego  na tu r a  zas t ąpi ł a  t en  b r a k  p rzyspo-
sobi enia  s l r awnośc i  i nnym p rocesem,  t o  jes t  p r zeżuwaniem,  pasz

wiem k tór a  już się do s t a ł a  do  pance rza ,  w czasie spoczyn u z K 
wraca  do  pyska  i t am je szc re  raz  zos t aje  przeżutą.  T rawa świeża  może 
być p r aw ie  zaraz po  prze łknięc iu p r zeż uw aną ,  ale przy suchej  paszy po  
t rzeba aby bydle było p i c rwć j  nap o jone  Po  przeżuciu j adło prz< c o zi 
do  innych odd z i a łów  żo ł ądka .

P o p ę d  p ł c i o w y  obudzą  się u bydła  dziko żyjącego p0 

dw óc h  latach,  u ch o d o w a n e g o  i na dob rć j  paszy ut rzymywa-  
nego  zaraz w  począ tku  drug i ego  t o k u .  Dobry  s tadnik może 
roczn ie  od s t an ow ić  4 0  —  8 0  k ró w ,  Czas noszen. a  u krowy 
n ie  jes t  s t a ł y ,  i na  dn i e  obl iczyć się ściśle nie daje,  zależy 
b ow ie m  ba rdz o  od paszy,  s taranności  w  p ie l ęgnowan iu  i od 

rasy.  Zwyk le  zmienia  się między 2 7 0  i 2 9 0  dniami ,  c h o ­
c iaż po w sz ec h n i e  przyj ęto dz iewięć  miesięcy.  K r o w a  dajo 
zwyk le  j e dn o  cielę,  chociaż  u n iektórych ras  nie r z adko  z d a ­
r za się dw o je ,  ale z tych zwykle  wybier a  się tylko j edno  do  

chowania .
Sk ł ad  wymien ia  k ro w y  aż na d to  j e s t  znany;  n iektór e  

k r o w y  daj ą  6/io w iadra  i więećj mieka dziennie- Bydło rogat e 
f o ś n i e  s t osownie  do  rasy i pożywienia  do t r zec i ego roku ,  r o ­

zwija  si łę i r oz r a s t a  się do  pięciu lat i w t ed y  zwykle najle- 
pićj  stoi  w mięsie i t łuszczu,  k r o w y  w tym wieku  najobficićj  
da j ą  mleka.  Zby t  s t are  byd ło  da je  mię so  tw a rde  i n i e ­

smaczne.

Wzg lędem kształ tu  d o b re g o  i p i ę knego  bydlęcia,  nie można  dać 
| s t ałych i n iezmiennych  r eguł ,  bo to w znacznćj  części  zależy od  celu 

i założenia hodowl i .  Dobry  s tadnik powin ien  być szerok i  i dob rze  r o z ­
winięty w piers iach,  bo to jest d o w o d e m  wielkiój s i ły,  g łowa  p o w in n a  
być nie wielka i ksz t a ł t na ,  z n os em  i m o r d ą  spiczastą,  mocnemi  i p ię ­
knie  na bok wygiętemi  rogami ,  oki em dużem i bys t r em,  skó ra  zwykle  

j jest g ruba  i k rę t em włos i em pokryt a;  nogi  niezbyt  g rub e  a mocne  
i kszt ał t nie  osadzone ;  należyte o k rą g ł e  wygięcie  ż e be r  j e s t  o zn ak ą  d o ­

brej  rasy.  Wie lk ą  zaletę s t anowi  żywość,  z ręczność  i szybkość  p o r u ­
szeń,  bez zbytni ć j  dzikości.  W  Anglj i  uważa j ą  za największe  p rzymioty 

j s tadnika;  czystą ras ę ,  pochodzeni e  z r odzi ców,  k tó rych  p rzymioty r o d o ­

we odznaczały się ż ądanemi  cechami ;  l ekką  g łowę ,  g ładki e  świecące  
rogi ,  nie-zbyt  g rube  i u pods t awy  nie wykręcone  w tył, ma łe  uszy,  m o ­
cno  roz w ar t e  nozdrza ,  wole ku głow-.e zmnie jsza jące  się,  sze rok ie  g ł ę ­

bok o  zwieszone piersi ,  cidło zbl iżone do  ksz t ał t u beczki ,  gię tką ,  dehka*  
tu i ale nie zbyt m iękk ą  i l uźną  skórę ,  c ienk i e  j edw ab i s t e  włos i e  s toso-  
wućj  ba rwv;  g r zb i e t  pros ty od k łęba  do nasady og o n a  szeroki  i r ów ny ,  

przy udach  zaok rąg lony  i tworzący pros ty kąt  z o g o n e m ,  nakon i ąc  o d ­

po w iedn i ą  wie lkość  s t o s ow n ie  do  wieku.
Jeśli bydło przeznacza się szczególnie do tuczenia,  pow inno  mieć 

w takim razie na s t ępuj ące  przymioty,  k tór e  uważane  są za piękne,  ćho-  
B u l l e  -z wszelkiemi zewnę t r znemi  wadami .



c iaz  przez  w y b ó r  z w ier zą t  d o  r o z p ło d n ie n ia  naturalny kształt  aż  do  n ie -  

fo r em n o śe i  s ię  zm ienia .  W  tćm  anglicy  przez s ł a w n e g o  h o d o w u ik a  b y ­

d ła  B a k e w e l l ,  najdalćj doszli .  G ło w a  ma być  m ała i w ą z k a ,  ż y w e  w e s o ­

ł e  oezy  i du że  w n ich  białka. Z w ie r z e  p o w in n o  m ó d z  dob rze  po  za s i c  

bie  patrzyć,  i m ićć  nie  w ie lk ie  a is  k sz ta ł tn e  rogi.  Mają one  być  przy  

n a sa d z ie  g r u b e ,  następn  e  n ieco  na bok a p o tem  s t a n o w c z o  n a p rzó d  się  

w y k r ę c a ć ,  i być s z e r o k o  od s ie b ie  o d d a lo n em i .  K o lo r  r o g ó w  ma być  

w o s k o w o  s ło n io w y ,  k o ń c e  c za rn e ,  korona  z sierei ma s t a n o w ić  p i ę k n ą ,  

ale n iezbyt  w ie lk ą  kępę .  P y sk  ma być  czarny ,  szczeg ó ln ie  c e n io n y  je s t  

tak z w a n y  pysk sarni;  w  n iek tó ry ch  oko l ica ch  n ie  lub ią  c z a r n e g o  pyska.

(D a lszy  c iąg  nastąpi) .

P S Z C Z Ó Ł  A.
(Dalszy ciąg).

M ieszkania pszczół.
M ieszkan ia  dla p szc z ó ł  robią  albo z d r z e w a ,  a lb o  z pręc ia ,  a lbo  też 

ze  s ło m y .  O sta tn ie  mają tę korzyść ,  iż są  najcieplejsze.^Jeżeli  m ieszk an ie  

w y r o b i o n e  jest  z c a łe g o  pnia lub k loca ,  nazyw a s ię  ulem; w y r o b io n e  

z pręcia  lub s ło m y ,  kószką;  a zbite  z d e se k ,  ule in z d esek .  P o  m ieszkaniu  

pszezelriem  w y m a g a ć  m ożna:

1.,  aby b y ło  d o s ta teczn ie  wielkie;

'2., aby m ożna  d o k ła d n ie  w jdzieć  w e w n ą trz  uk ład  w ęzy ,  i aby m o ­

żna w y d o b y ć  w o s k  i m iód w e d łu g  up o do b a n ia .

U r zą d ze n ie  ula z a w is ło  także od sp o so b u  podbierania  p szczó ł .  
P o d b ie r a ć  m o ż n a  d w o ja k im  sp o so b em :

1., w yrzyn ając  w szys tko  d o  szczętu;

•2., w y r zy n a ją c  tyle ty lko ,  ile jest  na zbyciu w k ó szc e ,  lub ulu. 

P o d b ie r a n ie  p i e r w s z e g o  rodzaju  w y k o n y w a  się w k ó s z k a c b ,  a dr u g ie g o  

w  olaoh zw yczajnych  i m a g a z y n o w y c h .

Kószka {D zw oń).
K ó sz k i  rob ią  z e  s ło m y  albo z pręcia ,  k tóre  m iejscam i p o w le k a ją  

m ięszan in ą  z gliny i k r o w ie ń e a ,  lub z d w ó c h  części  k r o w ie ń c a ,  jednćj  

c zę śc i  w y łu g o w a n e g o  p o p io łu ,  z m ięsza n y ch  w o d ą  w a p ienn ą .  K sz ta łt  k ó ­

szki jest  o k rą g ły ,  u d o łu  o t w a r ty ,  w z n ie s io n y  d o  g óry  i s tu lony  jak d z w o n .  

O tw a rta  s trona  p r zy ch o d z i  na ła w ę;  z boku,’ na d w a  palce  od d o łu ,  z n a j ­

duje  się  o tw ó r  w y lo t o w y ,  a w e w n ą t r z  kószk i  p o z a k ła d a n e  są  na  krzyż  

d r e w n ia n e  m iecze ,  k o ń ca m i  m o c n o  p o za ty k a n e  w  śc iany .  W  kószk ach  

najlepiej  s ię  p szc z o ły  roją,  ale jest  t r u d n o  j e  p o d b ie ra ć ,  g d y ż  ł a t w o  za­

ród n a d w e r ę ż y ć  m o ż n a  przy w y r zy n a n iu .  W n ę tr ze  k ó s z k i  obejm uje  o -  

y.Jtoło 1 9 2  caji s z e śc ie n n y c h ,  czyli 8  mac sześc ienn ych !  D o b r z e  jest m ićć  

k ó szk i  w  rozmaitej  w ie lk o śc i ,  oraz  i p o d s ta w k i ,  czyli w ie ń c e .

Ule magazynowe.
Ule m a g a z y n o w e  tw o r z ą  się ,  po d k ła d a ją c  p o d  kószk i w ie ń c e ,  albo  

ro b ią c  ta k o w e  z d e se k .  W y s o k o ś ć  w ie ń c a  w y n o s i  o k o ł o  4  ca le ,  d łu g o ść  

1 2  cali ,  a s z e r o k o ś ć  o k o ł o  1 2  do  1 4  cali; przez ś r o d e k  je g o  z a p r o w a ­

d z o n e  są  na krzyż m iecze .  Ule te mają tę d o g o d n o ś ć ,  ż e  w n ich  p o m i e ­

śc ić  m o żn a  w sze lk ie  roje ,  m nie jsze  i w ię k sz e ,  i n ie  potrzeba p s z c z ó ł  z a ­

bijać ,  c h o ćb y  m iały  starą w ę z ę .  Jeże l i  j e s t  w ie le  m io du ,  tedy zdejm uje  

s ię  p ie r ś c ie ń  z w ie r z c h n i ,  a p o k ła d a  się  p od  sp ó d  n o w y .  G dyby k r o lo w a  

w  g ó r n y m  pierśc ien iu  z n a jd o w a ć  s ię  miała,  n a leży  ją u z i ą ś ć  i n a p o w r ó t  

o t w o r e m  w y lo t o w y m  w sa d z ić  do  ula. T y m  s p o s o b e m  m o ż n a  p o w o li  

w y b ra ć  z w ierzch u  w s z y s tk ę  starą w ęzę ,  a z n ie w o lić  p szc z o ły  do  z a r o ­

b ien ia  św ie ż e j  od  dołu . D o  o s a d z e n ia  roju bierze s ię  w e d ł u g  j e g o  w i e l ­
k o śc i  2  i 3  w ie ń c e  s p o j o n e  że lazn em i k lam erkam i.  U l e  m a g a z y n o w e  

w y d a ją  w ięce j  m io du  i w o s k u ,  mniej w y m a g a ją  b a cz n o śc i  w  r z a 3ic ro je ­
nia ,  a p e w n ie j sz e  są n a  z im ę.

Ule klocowe, leiatki i  i. p .
Ule tego rodzaju są s ta r o d a w n e ,  i n ie  bardzo  teraz u ż y w a n e ’ P ° ‘

m im o to ,  że  wygodriićj  w nich p sze z o ł y p o d b ie ra ć  m ożna .
Ul wynalazku Nutla.

U lo w i  tem u przypisują  bardzo  w ie le  k orzyśc i ,  m ia n o w ic ie  że w y ­

daje  bardzo  w ie le  m iodu ,  p o n ie w a ż  pszc z o ły  w nim bez p r z eszk o d y  p r a ­
c o w a ć  m o g ą  d o w o ln ie ;  alo sp r a w ie n ie  g o  je s t  k o s z to w n e .

N arzędzia  p r z y  chodowaniu pszczół potrzebne.
T y lk o  po trzeb ne ,  ale n ie  z b y tk o w n e  narzędzia  przy c h o d o w a n iu  

p s z c z ó ł  m ieć  na leży ,  chcąc,"aby p s z c z o ły  przy m a ły m  n a k ła d z ie ,  m o ­

ż l iw ie  w ie lk ie  p rzy n o s i ły  korzyśc i .  D o  na jp o trzeb n ie jszy ch  w ię c ,  a n a ­

w e t  n iezb ęd nych  narzędzi ,  należą:

1. K ęk aw ice  w e łn ia n e  lub płóc ienne;  sk ó r z a n p e  b o w ie m  są  s z k o ­
d l iw e  dla p s z c z ó ł ,  gdyż  w nich u w i ld u ją  s ię  żą d ła  i w y ry w a ją ,  a tem s a ­

m em  p rz cz o ły  o  śm ierć  przyprawiają .

2 .  K apa z p łó tna  z c ie o k ie m  s i tk iem  dróc ianem -

3. P rasa  do  m io d u  i w o s k u  w yc iskan ia .

4. S ik a w k a  do  skrapiania  roju, g dyb y  ch o ia ł  u c iek a ć .

5 .  S n o p e cz k i  s ło m y ,  lub też k ro p id ło ,  do  teg o ż  sa m e g o  użytku .

6 .  P a r ę  sk rz y d e ł  lub p iór  g ę s ic h ,  d o  zm iatania  r o jó w  i t. p.

7.  I lak i  na d łu g ic h  ty czk a ch  d o  strząsania  r o jó w  z drzew’.

8 .  D o b r e ,  m o c n e  drabiny  do  z d e jm o w a n ia  r o jó w  z m iejsc  w y ­
so k ich .

9 .  M iechy do  ła p a n ia  r o jó w ,  o sa d z o n e  na o b r ę cz e ,  m ające  w ie l ­
kość  o b w o d u  k ó szek .

1 0 .  S t o s o w n e  desk i  na  p ok ładz in y  d o  kószek .
1 1 .  F uzją  p r o c h e m  nabitą,  przy rojen iu  u ż y ć  się  m o g ą cą .

1 2 .  G rube,  a d łu g ie  tyczki do  przyw iązan ia  k ó s z k i ,  na przy p a d ek ,  
gdyb y  p s zc z o ły  w y s o k o  u w ią z a ć  s ię  m iały .

13 .  Kilka c h u s tek  i p r z e śc ier a d e ł  lub płacht.

Żywienie pszczół p rze z  zim ę.
O p sz c z o ła c h  na z im o w a n ie  p r z e z n a c zo n y ch  trzeba się  n a leży c ie  

p r z ek o n a ć ,  czy mają tyle zapasu ż y w n o ś c i ,  aby im w y s t a ł  na c a łą  z im ę,  

by ich potćm  nie  poruszać  ż y w ie n ie m .  Ż y w ien ie  m o ż e  w s za k że  i p od  

p o m y ś ln em i  o k o l icz n o śc ia m i  na s tą p ić ,  jeżeli  je st  p ó źn a  i przykra w io sn a  

Przy sa m e m ż e  z im o w a n iu ,  m ożnaby  so b ie  p o s tą p ić  w e d łu g  n a s t ę p u j ą ­

c y ch  praw ide ł:

1. K ażda kószka  lub ul, p o w in n y  m ieć  d o s ta te c z n ą  w agę;  lecz  o -  

zn a c z e n ie  tćj wag i  nie  j e s t  tak ła tw e ,  a lb o w ie m  rozm aite  o k o l i c z n o ś c i  

na to  w p ły w a j ą .  W  o g ó ln o śc i  p o w in n y  sam e p s zc z o ły  z w o s k ie m  i m i o ­

dem  w a ż y ć  1 7  do  1 8  f u n t ó w ,  a z kószką  albo ulem z d esek  przynajm niej  

2T do  2 8  f u n t ó w .  S k o r o  p s z c z o ły  razem  z k ó szk ą  lub ulem  mnićj w a ż ą ,  

niż  2 0  f u n t ó w ,  tedy za zw y cza j  m arnieją .  N a le ż y  je  za tem  p o łą c z y ć  

z drugim  r ó w n ie  s łabym  rojem , ale w e  w rześn iu  jeszcze .

Ul m a g a z y n o w y ,  w a żą cy  6 0  d o  8 0  f u n t ó w ,  p o w in ie n  na z im o w a ­

n ie  w a ż y ć  przynajm niej 4 0  fu n tó w .  Najlepićj zaraz  w e  w rze śn iu  p r z e ­

w a ż y ć  w szy s tk ie  p szc z o ły  i zaraz s ła b y m  za d a ć  ż y w n o ś c i ,  by im późnić j  

nieprzeszkad zać .  -  • «



2. Po ł ącze n i e  s ł abych  r o j ó w  podczas  jes ieni  nie tylko j e s t  potrze-- 
bne ,  ale o raz  i użyt eczne ,  a l bowiem wielki  rój  spożywa  w s to sunku  
mnićj ,  j ak  mały,  a więcś j  u t r zymuje  c iepła ,  s tąd tćż ła twiej  się p r zez i ­
mu je  i lepićj się roi .

3.  Gdy pszczoły w s i erpn iu  ma ło  już z po ta  znosić  mogą ,  tedy 
t r zeba  im zmniejszyć o p o ł ow ę  o tw ór  wylo towy,  z ak ł ada j ąc  p rzezeń d ró-  
c ianą lub że lazną  k ra t eczkę .

4. Nie  po t r ze ba  atoli zmniejszać  o t w oru  w okol i cach takich,  w k tó ­
rych  jest  wiele wrzosu  po l asach i innych k w ia tó w ,  w p ó ź n ą j  j e s ;eń 
kwi t nąc yc h .

5. Zos tawia  się w  ulu, czy w kószee ,  tyle tylko miejsca,  aby p szczo­
ły miały ciepło,  co u skut ecznić  można  ode jmując  dolne  wieńce ,  lub za-  
da jąo dno  z blachy,  a lbo c i enk i ch  de s zczu ł ek .  N a  św ieżem powie t r zu  
nigdy w  ulu zbywać  nie p o w in no .

6.  Jeżel i  pszczoły są w ys t aw io n e  na o s t rość  z imna w o tw a r t ć m  
miejscu,  tedy należy kószki  pokryć  s ł omą.

7.  Nie należy nlów i kószek s t aw iać  na z i i nę- t śk,  aby na n ie  p r o ­
mienie  s ł onec zne  padały ,  ale raczćj  us t awić  j e  w  ch łód ,  na miejsće s p o ­
ko jne . '

8.  Na takićm s t a no wi sk u  wys tar czy do p r zez i mowan ia  pszczół  
m ocn ych  (j funtów- mi odu ;  j ednak że  jes t  lepićj zos t awić im większy za ­
pas ,  gdyż ten nie zginie.

9.  Z e  zbl i żającą się w iosną  poo tw ie r ać  ule i p o w y jm o w a ć  b l a ­

chy,  jeżeli by ły - zadane ,  aby pszczoły mog ły  się oczyścić  i u m a r ł e  po-  

w -vr,osić-   (D. c. n.)

Przymioty i w łaściwości roślin.
(D alszy  ciąg).

Korzenie zęumętrzne czyli nadziemne.

P okazu j ą  się tylko u rośl in w  pó źn ym  wieku  po nad zieińię w y c h o ­
dzące ,  z czego wnos i ć  można ,  że b rak i em żywnośc i  w ew n ą t r z  ziemi 
sp o w o d o w a n e  opuszcza j ą  ziemię,  by s zukać  pożywieni a  dla siebie po nad 
ziemią,  w  powie t r zu ,  skąd  też po wie t r znemi  je  zowią.

Cybulki i  głąbi/d.
Głąbiki  ma j ą  korzonki  ssące  i w łocha t e ,  zna jduj ą  się u części 

pnia  tub łodygi  w ziemi będąc  ćj, a pospol ic i e  zawiera j ą  w sobie  grube,  
mocne ,  mięsista,  be z łu s ko w a t e  i Zazwyczaj  g ł a d k ą  skó reezką  pok ry t e  

ciało,  na k tó r ego  powi er zchn i  r o ś l i n ne  kiełki  się w ydobywa ją  i p o k a ­
zują.  W nę t r ze  głą-bików z łożone  jest  z k o m ór ek  i m i ędzykomórkowych  
kana l i ków.  Cybulki  spo s t r zegamy  tylko u ro ś l i n ' t a k i c h ,  k tó r e  zamiast  
na s i ennika ,  j ed nę  t y lko  n a s i e n n ą  ł a t e czkę  posi ada ją .  O n e  są  rzeczywi-  
fstemi pą kó w ka m i  i mają skó ry  i łuski ,  k tór e  w ew ną t r z  kiełek zawie ra j ą .

Pręt korzenny , czyli pienie k.
U wielu rośl in znajduj e się między ko rzen iami  a pniem,  t. j. od- 

z iemkiem,  g ruby  k o rz e ń ,  j a ko  p r zed łużen i e  pnia  w  ziemi,  co  p r a wi e  
jes t  to  samo,  co ko rzeń  maciczny u innych roślin.  J e s t  zazwyczaj  albo 
mięsisty,  a lbo d rewnias ty ,  pok ry ty  sk ó r ką ,  innego ko loru ,  j ak  p ień ,  i z a ­
wier a  w e w n ą t r z  r ówn ież  ko mork i ,  w łoskowa te ,  naczynia,  m iędzyk omó r ­
k o w e  kanal iki  i r urk i  so ko w e .  D rż eń  wielu p r ę tó w  ko rz e nn yc h  o b e j ­
mu je  w e w n ą t r z  m nó s t w o  pow ik ł any ch  z so b ą  pęczków kanal i kowych 

i z ł a tw oś c i ą  oddziela  od  reszty korzen ia .  U ko rzeni a tego  napo tyka się

także ko rz onk i  ss ące,  k tó r e  wciągają  dla niego ze  ziemi soki  na poży­
wienie .

Pień, gałęzie , łodygi i  t. d.
Pień  d r zew ,  k tó rych nas i enie  j es t  dw up ł a t eczkowe ,  sk ł a da  się 

z powie r zchn i ć j  skórk i ,  z k o r y , łyka-, bielu,  d rzewa  i d r żeniu .

Gałęz i e ,  wychodzące  ze pnia .  powst aj ą  z pęczków,  k tó r e  są  ich 
j akoby  p i e r w o t ne  narzędzi a.  *-

P o d  ł odygą  roz um ie  się gałęz ie  rośl in miękczcjszych i małych  
k r z e w ó w .  O n e  wydąjg  liście, kwiat  i ow oc .  W e w n ę t r z n a  ich b u d o w a  
(ukł ad)  p od obn a  jes t  do pn ia  drzew.

Źdźb ło  t r aw  i zbóż k io sk ow ych  r zadko  kiedy jes t  d r ewnias t e  i ms  
równo leg l e  z sobą  bieżące naczyni a w ło sk ow a t e .  T k a n k a  ko m ó r k o w a t a  
w ś rodku  g ime  na s t a ro ść  u najwięcej  roś l in ,  p r zez  co pows t a j e  kana ł  
j ede n ,  najczęściój ko l ankami  poprzedzi elany.  Źdźb ło  j e s t  a lbo ok rąg ł e  
albo tćż kanciaste.  Z kol anek  wy chodzą  u naszych zbóż i wielu g a t u n ­
ków t r awy ,  liście, k tó r e  z począ tk u  źdźb ło  o taczają .  Źdźbło  nazywa się 
też s ł omą ,  a unosi  na  sobie  kłosy,  kiście,  g łówk i  i nasienie.

Ciernie  u d r zew  i k r z e w ó w  są to n  cw yksz l a ł cone  i zapędziałe  g a ­
łązki ,  k t ó r e  p r zez  d o b re  p i e l ęgno wa n ie  i lepszy g run t  u sun ąć  można.

Kolce d r z ew ,  k r ze wó w i chwaścis tych roś l in są p łodami  kory,  z k tó ­
rą  r azem z d r zewa  oddal i ć  je możn a .

W ło s y  na łodygach ,  źdźbłach i liściach są k l i nowa te ,  powie t r zem n a ­
pe łn ione  ru r k i , j ak o  p rzed łużeni a  tkanki kom ór kow af ć j ,  i s ł użą  do  wyz ie ­
wania i wydzie lania  n iepo t r zebnych  s o k ó w .  C zasem pokazu ją  się a  
jednćj  i tej samćj  rośliny,  a czasem wcale  ich u nićj  nie masz.  W  razie 
p ie rwszym znajduj ą się one  na suchym,  a w d rug im na mokr ym g r u n c ie .

Srczeć  jes t  takżo k l i nowa tego  nk sz t j l c en i a  i n :e czćm innćm jak 
w łosami ,  tylko że jest  od  nich grubsza .  Zna jdu j ą  s ię na końcach  liści, 
albo u pl iwek.

P ączk i  ( p ąko w ie )  i oczka  sk ł ada ją  się z łusek,  a z awie ra j ą  w sob ie  
albo liście, albo też kwicie,  k tó re  od wp ływu  powiet r za  osłaniają .  S ą  
więc pączki  na listki i n a  kwicie.  Zna jdu ją  się najczęściej  na  czubkach 
czyli końcach  d robnych  g a ł ą z e k .

Liście.
Liście s łużą  do żywieni a  rośl in,  wc iąga j ąc  w  siebie n i ek tór e  czą­

stki powie t r zne ,  a n iek tóre  zaś wyziewając .  Zewnę t r zny  liść sk ł a da  się 
z powie rzchni ć j  skóreczki ,  z p o r ó w  ( o t w o r ó w  wyz iewnych ) ,  z n e r w ó w  
(żyłek),  z żeberek,  w ło skó w i szczeci,  czyli kosmu.  W o s k o w a t a  p o w ł o ­
ka zabezpiecza ba rdzo  wiele liści od  w p ły w u  n i ep og od y  i s ł onecznych  

promieni .  Ż ebe rka  i ż y ł y j w o r z ą  ca łoksz t a ł t  l istka i rozdzielają su rowy  
jeszcze po ka rm n i k  w rozmai t e  części l i ścia,  celem dalszego tworzeni a o-  
żyw n eg o  soku.  Na odwrotnć j , ' c zy l i '  śpo ' dni ćj  s t ronic  listka i szypułki  
zna jdu j ą  się tak na z w a n e  gruczołki ,  wyb iega j ące  we  włoski ,  a maj ące  
ca łk i em odmienny  kształ t  i komór k i ,  o le jkowa tym p łynem nape łn ione  

W e w n ą t r z  liścia są  rozmaicie  uksz t a ł c on e  komórki ,  m i ędz yk omó rk owe  
ganki ,  w łoskowa te  naczynia,  naczyni a  l imfatyczne (w i lgotno -wodn i s t e )  
i o twory  od dec ho we .  K o m ór k i  powier zchn i  listka s toją p i o n o w o ,  a k o ­
mórk i  spodu  listka są w szerz r oz po s t a r t e .

P r aw ie  zawsze  zielony kolor  liścia poc  bodzi  z roaferji  ż y w icz n ć j ,  
któr a chlmof i lem (zielony f arbnik  roś l inny)  się nazyw a ,  i j a |i0 z ia r n e . 

czka w nćęsis tćj  tkance komór kow a tó j  p o d  po w ie r z c h n i ą  listka spoczy .  
wa.  W yz i e wo w e  o two ry  pok azu j ą  się raz na tćj,  drugi  raz  na i nn ł j



strome, a czasem na obu iazem , jak u której rośliny. O n e  służą za n >  
rzędzia oddechow e i wciągają we dnie gaz węglowy; a w y z ie w a ją  ln5a. 
nowicie, gdy słońce na nie świeci, gaz kwasorodowy. Z eb rany  węglik, 
lub kwas węglowy, zostaje w roślinach do dalszego ieb wykształcenia. 
Nadmierna się przecie, że liście przez noc wyziewa r j ,eco kvvasu węglo­
wego, ale natomiast wciąga w siebie kwasoród. '.Jście wciągają w sie­
bie oraz nieco azotu z powietrza. Do dzbjmń liścia należy także wcią­
ganie i wyziewanie wilgoci, naczyniamj, czego są niezawodnie one na 
liściach znajdujące się włoski. Mo/.na przypuścić, źe liście i mineralne 
ciała wciągnąć w siebie zdołają. L iście  oddalają oraz i z innych części 
rośliny, osobliwie z gałęzi, gałązek, i ze pnia, zbytnią ilość eiał m ineral­
nych, największą z nich częśc w sobie zatrzymując. Rozbior  chemiczny 
dowodzi, że ilość ciał mineralnych nierównie jest większa w liściu, jak 
np. we pniu drzewa. Najpożyteczniejszemi dla roślin wszakże okazują 
się listki przez to, że za pom ocą światła słonecznego urabiają w sobie
pokarm nik  i tw orzą soki ożywne.

Wąsy i okręcimy.
Wąsy pnących się roślin są właściwie liściem, mającem kształt 

nitkowaty. U innych roślin zaś, jak  np. u ahmielu i wina, są to osobne 
wyrostki z gałązek. Za pom ocą wąsów i okręcin mogą się rośliny u- 
czepić innych przedmiotów i trzymając się ich, rosnąć sobie dalej. -

. Kwiat, kwicie.
Podczas kwitn ienia znajduje się roślina w stanie najwyższego 

sw ego ukształceniu, albowiem w tym czasie odbywa się najważniejsze 

dla nićj działanie, to jest zapłodnienie.
Kwiat składa się z kielicha, listków kwiatowych, z nitek py łko­

wych, g łów ek pyłkowych i ze słupka.
Listki kwiatowe różnią s ię o d  najwięcej liścia zielonego tylko przez 

to że nie mają żadnych rozłupnych o tworów. Gdy na m e  świeci s ło n ­
ce wciągają w siebie nieco kvrasorodu, a oddają za to  kw as węglowy, 
węglową wodę i azot. W  główkach pyłkowych znajduje się pył kw ia-  
towy, k tóren  przy o tw orzeniu  się pierwszych pada na karb  s łupka i s łu­
ży do zapłodnienia znajdującego się łam już ziarna nasiennego.

U niektórych kw iatów  spostrzegamy także gruczołki, k tó re  w yda­
ją ze s i e b i e  sok miodowy i nazywają się naczyniami miodowemu Sok

ten służy oraz wielu owadom za pokarm.
Torebki nasienne, streki, łup iny , kapsolkt, kłosy, kiście, p łrnki t l. d

Wszystkie te części rozmaitych roślin, służą do przyjęcia, zatrzy­

mania i wykształcenia ziarna nasiennego. c - 11 >

H A N D E L .

Gdańsk dm a 25  stycznia 1855  r o k u . - Przewidziane przez nas po 
lepszenie pozycji handlu zbożowego, w zupełności się ziściło, i ceny 
pszenicv w ciągu upłynionego tygodnia podniosły się o pełne 4 do 5 
szyi na kwarterze, a targ się zamknął pod wrażeniem dalszej poprawy 
Dowozy z kraju były bagatelne, a i zagraniczne nie odpowiadały po

trzebom  stałćj konsumeji.
W  ciaau tygodnia przybyło do Londynu.

Pszenicy, Jeczm. O w s a ,  Z y ta  Boba S,en.R Inian
G ro c h u  n z e p .

,  k ra iu 4,881 7 , 2 %  7,791 -  8 8 0  —
U , 8 1 9  -  2 8 ,0 5 2  -  1 ,384  1.097

W d r u k a r n i  J .  U n g e r . — W o l n o  d r u k o w a ć . — W  W a r s z a w ie  dnm

Targ i prowincjonalne szkockie i irlandzkie ogólne podwyższenie 

cen przyniosły.
W e  Francji  i Belgji więcćj było oży wierna, a młynarze i piekarze 

chętnie po nad ostatnie ceny płacił'.
W  Ham burgu i Holandji targi się poprawiły i spekulacja

odżyła.
Na naszej giełdzie również lepsze okazywało się usposobienie ze 

strony kupujących , a ceny od ostatniego tygodnia oO do 40  Guld. na 
łaszcie przybrały, partje pszenicy z wysoką wagą szczególniej były p o ­
szukiwane i drogo płacone, na zboże z nizką wagą odbyt był nader  t r u ­
dny, wszakże z raiłem umiarkowaniem  w żądaniu, sprzedaż była mo- 
żebna.

Mąki 
c e n tn .
2 1 ,7 0 3

7 ,489

Kor. W ar .

Guld. Prus. Rs. Kop. Rs.

cio

550 - 6 3 0 6 26 y , 7 ioy ,
640-- 6 9 0 7 2 i  y, 7 78
700--7 2 0 7 89 8 n y .
740 - 7 6 5 8 34 8 62 y  s
360--4 0 8 4 60 4 61

— 312 5 55

Płacono za łaszt Wagi Holi.
Pszenicy . : . od 123 /4  do 126 

„  1 2 7 / 8 - 1 2 8 / 9  
„  „  1 3 0 - 1 3 2 / 3

„ 1 3 4 - 1 3 7
Ż y t a . . . . . . , ,  1 1 8 - 1 2 4
Jęczm ien ia . .  „  —  105

Cały tydzień mieliśmy silne mrozy, dnia 19go term ometr Reanuwa 
zeszedł do 20, nad W isłą do 23; zwykle mróz utrzymuje się między 8 a 
1 5 , sanna w yborna.

Kursa zamian: Londyn 1 9 4 '/s, W arszaw a 8 9 ł/ a , H am burg 4 4 ' / , .
Makowski, Kendzior  i komp.

k u r s  g i e ł d y  w a r s z a w s k i e j .

D nia  18 (8 0 )  s ty czn ia  1855  ro k u .
{Ż Ą D A J Ą

i  Rs. | kop.

D A J Ą

Rs.  | k o p .

M O N E  T Y.

P ó ł - I m p e r y a ł y ......................... . . . . . . . .
I ł o l l e n d e r s k i e  d u k a t y  n o w e ......................................................

P A P I E R Y .

‘O blig i  s k a r b o w e  4 - p r o c .  za  10 0  rs. o p r ó c z  k u p o n u  . 
L isty  zas t .  b i a ł e  II  o k r e s u  ( o p r o c z  k u p o n u )  za  1 0 0  z ł

„ „ „ HI „ ,* ”  za 13 r s '
S e r y e  w y l o s o w a n e  . . • ■

O b l ig a c y e  c z ą s t k o w e  n a  50 0  z l .  o p r ó c z  k u p o n u  . 
C e r ty f ik a ty  B anku  lit. B. na  2 0 0  z l .  b e z  p r o c e n t u .  .
D o w o d y  Kom. C e n t r .  L ik w id .  za  100  z l .  . . • - •
N o w -  ro s y j s k a  p o ż y c z k a  i  r. 185 4  o p r ó c z  k u p o n u  

W  E  X L E

B er l in  100 t a l a r ó w .................................• • ~ m ' ' '
G d a ń s k  100  ta l .............................................  . -  m. . . .
H a m b u r g  30 0   ........................................... m - 1
L o n d y n  1 f u n t s t e r l ...................... ......  • • • m -
P e t e r s b u r g  10 0  r s .  . < • . . • - 1 ni. . . .
P a r y ż  3 0 0  f r a n k ó w ..............................................  m .  • • •
W i e d e ń  15 0  z l r .  . . . . . . .  1 m. • ■ -
W r o c ł a w  1 0 0  t a l ............................................ „  m. . • •

76

15

94

100

150
6

79
79

34

42

11 15

33

10

35

55

35
65

99  7 5

W a r t o ś ć  K u p o n u  b i e ż ą c e g o  od  O b l i g ó w  s k a r b o w y c h  r s .  1 k o p .  3 3 %  
( if 0(] L i s t ó w  z a s t a w n y c h  k o p .  6 %

N o w a  r o s s y j s k a  p o ż y c z k a  r s .  1 k o p .  4 8 " / , «

19 ( 3 1 )  s ty c z n ia  1 8 5 5  r o k u . - C e n z o r ,  r a d c a  d w o m .  K o s i ń s k i .


